CENY OGŁOSZEGi Po tekicia 1 mm 
darer azp. 23 mm) 12 Ept. W tekócia 1 mm 
(szer azp, 69 mm) RM. i— Pratme ogloszenia 
siowa (tylko dla osób prywatnych) Rpt 

slawa tłustym drukiem Rpt. 13 ( 
stów). Drobna ogloszenia baadiow 


Berlin, 27 kwietnia. Naczelna kameni 

wlemieckich sił zbrojnych komunikuje 
W Grecji wajska górskia | pancerna kan- 
tynuowały w Ścle współpracy bojowej 
pościg za pobltym nieprzyjacialem. Pa 
grzelamaniu stanowisk w mopllach 
wajska angielskie zastały pobite na wachód 
siem weetn da alanai kilkudet Brydyjezy 
qto da niew i et 5 
ków | zdobyto 30 dział. 2 Ey 


EE ZI alą z 
wyspą Euhe wda 
ghais ponownie na kontynent. s 
zybkie wojska w pości l j- 
elelem przakroczyly mtasta Tel y. zyja 
Po ohsadzeniu wysp Thasos | Samothra- 
ki, dakonanem już w połowie kwietnia 
przez wypad, addziały niemlacki 
lądawega 


wysny. 

Lotnictwa nodnlosła w ciągu ostatnich 
iwóch dni szczególna sukcasy w walca 
przaciwka 
klch. Zniszczyło ano — Jak już donieslana 
w komunikacia specjalnym — w dniu 24 
kwietnia 13 okrętów handlowych, pajamnoa- 
ści ok. 50,000 tan | uszkodziło clążko 17 da 
szych okrętów, W dnlu 25 kwlstnia zastał 
zatopiony jeden dalszy okręt handlowy, p 
Jemności 3.000 ton, cztery okręty uszkodzo- 
ne, a liczne przybrzeżna statki podpaloni 


jółnacnej niemieckie I włoski 
wajska odnarly skutecznie wspierany przez 
znaczniejsze siły pancerne i ciężką artyle- 
r]lą brytyjskie poważne uderzenia na fart 
Capuzzo, na zachód od Sallum, Niemieckie 


y 

kie koncentracje wojsk | kolumny 

samochodów oraz unleszkodliwily liczne 
samochody nancerno. 


Na wachód od granicy egipskiej tokkla 

uzyskały celne 

a hombami w stanowi artylerji 

| newien większy obóz wajskowy. Podczan 

skutecznych ataków formacyj samolotów 

niszczyclelskich i nurkowych na urządze- 

nla portowa w Tobruk zatopiony zostal w 

dnlu 24 kwietnia w porcie większy okręt, 

przyczem znstrzelana Jeden samalat my- 
fliwski typu „Hurricane 

Samalaty zbrojnego wywiadu zniszczy- 
ty w dniu wczorajszym na zachód ad wysp 
Faroe jeden okręt handlowy, pojemności 
11.006 tan. 
Ostatnie] nocy samolaty bojowe hom- 
hardawały z dohrym skutklem wojskowe 
objekty miasta portowego Sunderland 
wachadniem wybrzeżu brytyjskiam. Bam- 
hy roznryskujące | zapalające wyrządzily 
krzedewszystkłem w urządzeniach zakła- 
dów w Depfiort i w dokach Hunsona wy- 
datne szkańy. 

Nienrzyjaci. e lotnictwa dokonało w 
nocy na 26 kwietnia nalotu na pólnocna- 
niemiecki teren nadhrzeżny, przyczem tyl- 
ka jeden samolot zdołał przedrzeć się do 
stolicy Rzeszy. Przez zrzucenie nieznacznej 
Ilości hamh powstala jedynie szkoda w bu- 
dynkach w dzielnicach mleszkaniawych, 
adzy Inneml także | w Kilańskim szpl- 

u 


Włoski komunikat wojenny. 


Rzym, 27 kwietnia. Włoski komunikat 
wojskowy z soboty brzmi następująco: 

Glówna kwatera włoskich sił zbrojnych 
komunikuje: 

W nocy na 25 kwietnia formacje nie- 
mieckiego lotnictwa bombardowały falo- 
wemi atakami bazą flotową i lotmiczą na 

alcia, przyczem spowodowały w La Va- 
letta pożary i wybuehy. 

We wschodniej części morza Śródziem- 
naga jednostki włoskiego lofmictwa zaata- 


w 1 zapalcie 
1 


kowały nieprzyjaciełski konwój w pobliżu 
Kasos i trafiły w zatoce Milos parowiec, 
pojemności 2.400 tom, 

W Afryce pólnacnaj na odcinku pod 
Tobrukiem działalność artylerji. W ciągu 
dmi 24 i 25 kwietnia twierdza i port Tob- 
ruk były celem nienstamnych ataków wła- 
skich samolotów i licznych formacyj nie- 
mięckiego lotnictwa. Urządzenia portowe 
i stojąca na kotwiey okręty zostały kilka- 
krotnie trafione. Inne włoskie i niemieckie 


Kraków, niedziela 27 / poniedziałek 28 kwietnia 1941, 


DZIENNIK PORANNY 


|Wojska angielskie pobite 
pod Molos. 


Obsadzenie wysp greckich na morzu Egejskiem. 


samoloty zaatakowały na terenie pod Sol- 
lum brytyjskie samochody i stanowiska ar- 
tylerji. 

W Afryce wschodniej wojska włoskie w 
pelnym rozmachu ataku zaatakowały i od- 
rzuciły na wschód od Cambela nieprzyja: 
cielskia siły zbrojne, które oszańcowały się 
w korzystnych stanowiskach. Nieprzyjaciel 
w panicznej ucieczce pozostawił na placu 
boju setki zabitych, broń i wielkie ilości 
materjału, 


Krytyczne nastroje wAtenach 


Barna Szwajcarazkie, 26 kwietnia. Na ts- 
mat krytycznych nastrojów w Atenach 
przynnał wa czwarłak rana z Ankary da 
tychczasowy karespandent ateński dzien- 
nika „Neue Züricher Zeltung”, następująca 
Informacje: 

Kiedy nacisk niemiecki zaczął się zwiek- 
Szać coraz bardziej na linje greckie od 
Olimpu aż do morza Adrjatyckiego, rzn- 
cono do walki pułki brytyjskie, sprowadza- 
ne z Egiptu. Udział ich nie mógł jednak 

ynąć decydująco na wyjaśnienie 8y- 
tuacji. W międzyczasie stolica Grecji prze- 
żywała dni najwyższego krytycznego na 
nrężenia. Qodzisune komunikaty wydawa- 
na przez główną kwaterę umożliwiały zro: 
zumienie powagi sytuacji wojennej. Wśród 
ludności, którą nieustanne pogłoski trzy- 
mały w nieprzerwanem naprężenin. komn- 
nikaty te wywoływały wielkie przygnębie- 
nia. Władze wydały zarządzenia ostrożno- 
ści, Wa Środę 16 kwietnia wszystkie Środ- 
ki żywności byly wykupione, a w restau- 
racjach mogli otrzymać pożywienie jedynia 
stal! gańcie. We czwartek rano rnzeszła się 
pogloska, że rada ministrów obradowała 
w ciągu nocy nad możliwością zawieszenia 
broni. Nerwowe naprężenie ludności doszlo 
do punktu kulminacyjnego. kiedy nagle 
znikły afisze. skierowane przeciw Niem- 
com. Równocześnie rozesz 


y sią wiadomo- 
że poselstwo jugosłowiańskie stoi pust- 
ką i że również dyniomac! brytyjscy przy- 
gatowują sią da wyjazdu. W kołach wta- 
jemniezonych wiedziano już wówczas, że 
również król Jerzy i rząd przygotawują sią 
da wylazdu na dwóch krążownikach grec. 
klch, które miały przewieźć ich na Kretę. 
17 kwietnia popołudniu z portów Pireus 
odpłymał parowiec z personalem kilku po- 


selsbw oraz licznymi Anglikami, żydow- 
skimi emigrantami i uchodżeami greckimi. 
W nocy zaś adjechała kllka dalszych okrą- 
tów, Policja dla cudzoziemców oświadczy 
ła wszystkim obcokrajowcom, że na wy: 
jamd z Grecji nie potrzeba już żadnych 
formalności 

„W piątek 18 kwietnia wieczorem redak- 
cje dzienników ateńskich otrzymały z mi- 
nięterstwa wojny obszerny komunikat o 
dotychczasowym przebiegu wajny, a nadto 
poinformowano je, że walki toczą sią da- 
laj, Jakkolwiek król 1 rząd wyjechali 
z Aten. Po upływie pół godziny komuni: 
kat ten wycofano i zabroniona publikawa- 
nia go. Okolo nółapcy zawiadomiono lud- 
ność przez radjo, ża sytuacja na froncie 
Jest nienomyślna. Równocześnie jednak za- 
apelowano o zachowanie spokojn. 


Według ostatnich informacyj. rozgory- 
czenie wśród mieszkańców Aten doszło do 
tych rozmiarów, że odhywają się tam de- 
monstracje, Na wiecach zwraca uwagę sto- 
sunkowa wielka liczha aresztowanych ka- 
blet. Charakterystycznym jest fakt, że 
pierwszą wiadomość o ucieczce króla Je- 
rzego otrzymano z Londynu. Z okazji Awię- 
ta św. Jerzego. przypadającego na dzień 
24 kwietnia, dzienniki ateńskie zamieściły 
obszerne artykuły, wyrażając w nich ży- 
czenia dla swego monarchy. W czasie, 4 
dzienniki te ukazały się na mieście, w Ate- 
nach razłapiana plakaty, danaszące a u- 
cleczce króla I jega radziny. oraz zawiera- 
jące odezwę królewską. Jak słychać, ma- 
stępca tranu Pawał nla opuścił Aten da. 
krawalnle, lecz pod presja został przewie- 
ziony na wyspę Krete, gdzie znajduje eię 
Ipod ochroną angielską. 


Z ostatnich chwil na Bałkanie. 


Kraków, 26 kwietula. Kapitulacja ermjl serbskiej 
poprzedrila a kilka dri poddanie się greckiej armji 
w Epirze | w Mecedonji. Nastąpiło to po przerwa- 
niu gracko-angia ja frontu į po wzruszeniu liofi 
ahronnej, biegnącej z Jugosławii ua południe. przez 
niemieckie wajska pancerne. Równajegla do wajak 
niemieckich posuwały ślę również wojska wioskia. 
wyrzucając wroga z jago stanowisk w Albanji | zmn- 
szając ga do przejścia na teron Epiru. Jakkolwiek 
Grecy bill alẹ z niezwykla zaciętością. poświąrająn 
nieraz cele pułki, eby umożliwi e. 
wrót, to Jednak 
Sytuneja Jej stah 


ma zachodzie i zaaiakawały 
Wledy ta przymia chwila, kiedy Grecy poprosil 
o zawieszenie bron. Podczas pertraktacyj prowa 
dzonych w Salonikach, skapitulowały remiki tych 
greckich armij | to jeet wlaśnie powodem, te 
k leh ustal. Qbemle poznstaje tylko MI 
lycyjnaj. Podczaa gdy 


Anglicy atarają alę przenieść wwoje wojska na 6% 
wy pleo boju, utrudniają lotnicy niemieccy mw 
przewóz allarmi atakami. 

Gdy w przyszłości zaslaną zastawiona oyfry od- 
mośnie tych walk, zołecey sle dopiero, jak pawałna 
utraty przyniosia kampanju grecka Anglikom, zwia- 
m o mises setit 


Również maezerujące na poladmie kotomny an- 
gielskich wojek an el Makowane prase niemiec- 
kich lotników, walczących w lotach nurkowych. — 
O szybkości tych operacri Świadczy fakt, że międay 
Larrieą a Lamią zdołali Niemcy zdobyć 50 launków 
Podezaa tej ucieczki zmuszeni byll Anglicy porasta- 
wić większą iloć broni | wszelkich zapasów. 

Fakt, że oddzialy pancerne | oddziaty umotaryżo- 
wane odniosły takie sukceay na hezdrniach greo- 
wśród wysokich gór, zlanowi wielkie razcza- 
gdyż żywiana w 


—— 


P.tain przyjął ambasadora 
sowieckiego. 


Vichy, 26 kwietnia W piatek popołudniu 
marszałek Petain przyjął nowomianowa- 
nego ambasadora Związku Sowietów. do- 
tychczasawego charge d'affaires przy rzą- 
dzie franeuskim w Vichy. Bogolowa, ktory 


zajął to stanowisko po niedawnem odwoła- 
nin ambasadora Iwanowa. Ambasador Bo- 
gołow wręczył marszałkowi listy uwierzy- 
telniające. Ceremonia odbyła się w abec- 
ności admirała floty i ministra enraw za: 
granicznych Darlana oraz dyrektora wy. 
działu politycznego w ministerstwie spraw 
zagranicznych Rochata. 


Żadesiano, a oie kamówkewa prom Beito Pie 
Diay, bedą zwracane autorom jedynie wówcema, gdy 
dolączone zostaną znaczki pocztowe na opłacanie 
przesylki zwrotnej. — Prenumerata misi 


2.25 RM.. 


s adnoszeniem do domu 2.50 RM. 


Król Piotr w Trans]ordanji. 


Ankara, 26 kwietnia, Król Piotr jugosła- 
wiański przybył w ubiegły czwartek da sta- 
licy Transjordan]ji, Ammanu, gdzie wraz 
z towarzyszącemi mu osobami zatrzyma się 
kilka dmi, jako gość Emira Abdullaha. 
Emir Transjordanji wydał na jego cześć 
hanklet, w którym wzięły udział liczna 0o80- 
bietości angielskie. Jak słychać, król Plotr 
zamierza zwiedzić Bagdad w charakterze 
„turysty. 


Prasa turecka o sytuacji 
w Grecji. 


wą wojsk angielskich w Grecji. 
We czwartek Yunus Nadi w dzienniku 


pat, anglelski ganara! wo- 
lay 


far zdobywać A! 

Oficjalny dziennik „Ulus“ stwierdza, że 
po odjeździe rządu i króla na Kretę, nie 
należy się spodziewać poważnego oporu w 
Grecji. Turecki genarał Sabis pisze w „Tas- 


mari Eliko"; „Odwrót Brytyjczyków w 
żadnym wypadku nie jest tak błyskotli- 
wym, jak w Norwogii i wydaje się, że gos 
tuju się nowa Dunkierka, Dlatego bylaby 
wakazanom wyładować dalsze wojska, któ- 
ra stoją w rezerwie w Palestynie, zamiast 
okrętować brytyjskie siły w Grecji. Druga 
Norwagja nie powinna wydarzyć". 


Komunikacja telegraficzna z Turcją 
przerwana. 


Bukareszt, 26 kwietnia. „Duiversni* donosi ze 
Stambułu, że w ostatnich dniach wielke Hozba greo. 
kich wyhitnych onobiatońci cywilnych | wojskowych 
opużcla kontynent Groeji | uchranlla nią na wyspy 
wn wschód 


h mtek tego w nhacnaj 
chwili warolka kamnatki tolagraticma między 
Grecją 1 Toroją jest przerwann. 


Zaniepokojenie wśród żydów 
palestyńskich. 

Ankara, % kwietmia. Rnzwó] sytuacji we 
wschodniej części morza Śródziemnepa 
wywałał w Palestynie, wśród ludności ży- 
dawskiaj nastraja wręcz paniczna. Mimo 
wszelkich prób nspokojenia ze strony ży- 
dowskich agentur, żydowscy posiadacza 
ziemi usiłują sprzedać swoje posiadłości, a 
właściciele przedsiębiorstw starają się zli 
kwidować swoje przedsiębiorstwa. Wielu 
żydów zabiega o pozwolenie na wyjazd. 
Ponieważ zaś władze mandatowe zarządzi- 
ły zamknięcie granic, przeto częściowo ¿y= 
dzi usilują przedostać się nielegalnie przez 
granice. Inni żydzi usiłują ukryć swoje 
przedmioty wartościowe. 

Celem zarobiegniecia spekulacji grunta- 
mi, wydano zarządzenie, na podstawie któ- 
rego przeniesienie prawa własności na zie- 
mi zależne jest od uzyskania specjalnego 
zezwolenia. Wyjeżdżający z Palestyny. a 
ile wogóle otrzymnią tego rodzaju zezwa- 
lenie. mopa zahrać ze sobą jedynie 10 fun- 
tów palestyńskich. 

W przeciwieństwie da żydów, Arabowie 
w Palestynie przyglądają się rozwojowi 
sytuacji z pewnym spokojem. Bimmy opór 
przeciwko zarządzeniom brytyjskich władz 
mandatowych ma znowu wzrastać. 


Zakaz dla żydów franeuskich, 


tnia. W taąpieliskn Boyan oraz w 
kilku gminach na tarenia departamentn Charenta 
Tuteriewre, ukazał cię zakaz osiedlenia sie Śrdów 
francuskich orea poshadzących z Innych krajów 
Wszyscy żydzi, którzy przybyli da tych mielsco- 
wości po dniu 7 stycznia 1941, będą musieli opuścić 
ie natychmiast 


Faryż, 26 twiet 


„DZIENNIK PORANNY“ Nr. 96. Niedziela, 27 kwietnia 1941, 


Listotwarty szela prasowego Rzeszy dra Dietricha 
do premjera brytyjskiego. 


Berlin, 26 kwietnia. Szef prasowy Rze- 
dr Dietrich wystotnwał następujący 
st otwarty da Churchilla. 


„Panie Churchill! 


Fakty dowodzą, że tylko sukcesy gwa- 
rantują sukces, Tak jest zawsze w życiu. 
Co się tyczy Pańskiej osoby, to zdala się 
Jednak, że natura zrobiła wyjątek. Pan 
jest anormalnym wyjątkiem, ponieważ 
zrobil Pan swą karierę nieprzerwanym 
łańcuchem niepowodzeń, 

Możliwe, że tajemnica pańskich nwień- 
czonych powodzeniem niepowodzeń leży w 
tem, że rozwija Pan swą działalność w 
Anelji i wskutek tego maže pan ałusznia 
spekulować na nieznajomości rzeczywi- 
atych faktów, na nieprawdopodobnej zdol- 
ności zapominania, na tepej łatwowierno- 
ści i nioprawdapodobnem ograniczeniu u- 
mystów. 

Niewątpliwie i tym razem znajdzie Pan 
dostateczną Ilość słów | formulek, aby 
nową Dunklerkę nad morzem Egajskiem 
przedstawić kłamiiwia Jako zwycięstwa 
brytyjskie. Nie wątpie, że nie przyjdzie to 
Panu trudno, ponieważ Pańska ostatnia 
impreza na Bałkanach jest w każdym ra- 
zie już piąta, jaką — przy charaktery- 
stycznym dla Pana hraku fantazji — no- 
wiarza Pan checnie ciągle w ten sam spo- 
sób I z równem zawsze niepnwadzeniam. 

O ile nie mógłby Pan sobie przypomnieć 
o tych ubiegłych czterech imprezach, to 
przyjdą 2 pomocą Pańskiej notorycznie 
złej pamięci i 

przypomne Panu o Gallipoli, 
Narwegli, Dunkierca | Dakarze. 


A może potrzebuje Pan jeszcze jaklegoń 
przebojowego hasła, przy pomocy którego 
móglby Pun usypiać swoje społeczeństwof 
Ponieważ jedyne znaczenie faktyczne ma- 
ją dla Pana jedynie Pańskie własne ało- 
w 


a, 
pozwolą sobla przytoczyć wyłącznia 
Pańskia własna twierdzenia, 


Dojdzie Pan wówczas do przekonania, 
Pan, będący zawsze tak wielkim prora- 
kiem, z jaku dokładnością anrawdzały Bi 
Pańskie przewidywania i jaką aluranaść 
miał Pan w swoich wszystkich przepowie- 
dniach. 

W dnin 1 października 1989 r. oświadczył 
Pan narodowi angielskiemu: 


„Stwierdzam dziś, że drugi wielki takt 
polega na tem, iż Hiller jest zlikwido- 
RE wschodniej i południowej Eu. 
ropie". 


Niech Pan rzuci dziś okiem na poładnio- 
wy wschód Pania Churchill, Ujrzy tam 
Pan zwycięskia wajska niemieckie, od 
Charwacii ai do Attykl i aż nad uranicą 
GOPR jaka naprawdą bijący w oczy do. 
SH EE Pańskich proroczych 
slów 


Dnia 12 WĘSE 1939 oświadczył Pan, 
Panie Churchill: 


„Te tak bardzo silnie uzbrojone nazi- 
stowskie Niemcy, gdziekolwiek rzucą 
okiem, nie snołkają stę 2 niczem pocie. 
szającem: Rosia 2 kamiennym uporem 
odrzuca ją od siebie, Włochy kryla sie 
na uboczu, Japonia stol przed zagadka 
i czuje się oszukana”, 


Ma Pan ietotnie godny zazdrości talent 
trafiania, może nie w sedno rzeczy, ale w 
każdym razie we własny palec: pakt nie. 
mlscka-ranyjaki, przysianiania Włoch da 
wolny po atronia Niemiec I przyłączenia 
sle Japonii do paktu trzech mocarstw da- 
wndzą tepa ał nadto dobitnie, 

Tego samego dnia w roku 1939 powie- 
dzial Pan: 


„Posuwnm słę nawet do twierdzenia, 
że jeżeli bez wiekszych wydarzeń prze. 
brniemy przez zime, wówczas faktycz. 
nie nierwnza juza wojny będzie dla 
nas zwycięska". 


Analja przebrnęła istotnie bez więk- 
szych wydarzań WE zimę. Pierwsza fazą 
Pańskiej zwycięskiej wiasny, Panie Chur- 
chill, wygląda jednak trochę inaczej, niż 
Pan ta wymarzy! w awoich anach: Niem- 
cy émlalym skokiem zdobyły calą strate- 
(GE flankę pólnocną i wyrzuciły Pana 
ak z procy z terenu Norwegji. 

„loszcze 10 kwietnia 1940 r. oświadczył 
Pan, Panie Churchill. dosławnia: 


„Wygraliśmy 1 zebraliśmy owoce na- 
szego awycięsłwa. Zablerzemy e wy- 
brzeży norweskich to wszustko, co nam 
bedzie motrzehne, aby w ten snosóh 
awiekszyć, umocnić i dodać skuteczno- 
ści naszej blokadzie. W szustkie okrety 
niemieckie w Skagerraku i Kattegncie 
beda entaniane Nie donuśrimy. ahy nie 
przyjncieł bezkarnie zaonatrywał swa 


armję poprzeą te wady”. 


Czy dzisiaj nie Jost Pan, Pania Chur- 


chill zdania, że nleco Pan przesadzili tą 
swoją ząnowiedzią? 
„Naziści cafają sie przed stalowym 


franiem armii franenskiej wzdłuż linji 
Mazlnnia*. — Tak nowledział Pan w dniu 
12 lisionada 1949 r., a 27 stycznia 1940 r. do- 
dał Pan jeszcze: 


lestem przekonany, że republika 
francuska pod wzgledem fizycznym i 


moralnym rozwija sie znacznie silniej, 
niż hitlerowskie Niemcy". 


17 września 1940 r. stał się Pan Jednak, 
Panle Churchill, mały, bardzo maly I nii 

ágil Pan wykrztusić nit Innego jak tylka 
awa: 


„Rzad brytyjski z oszolomieniem i 
zdumieniem dowiaduje się, że warunki, 
podykiowane przez Niemcy, zostały 
przyjęte przez rząd francuski". 


10 lutego 1941 r. po uderzeniu angieł- 
skiem na Cyrenajkę podniósł Pan zaraz 
gławę do góry i z szyderstwem zacytował 
Pan rozdział 7, zdanie 7 z Ewangelii Ma- 
tensza: „Proś a będzie wam dane, 87u- 
kajcie, a znajdziecie, pukajcie, a będzie 
wam otworzone!“ 

W kilka tygodni później nic już nla zo- 
stala z cytowanego przez Pana, Panle 
Churchill, wersetu Mateusza 7. 


W krótkim przeciągu czasu 14 dni, dostał Pan od 
niemieckiich dywizyj pancernych to, o co Pan sam prosił. 


W dniu 18 listopada 1940 r. 
Pan, Pania Churchill, 
skiemu: 


„Mage zapewnić, że 'Anglja zupelnie 
zdecydowanie zyskuje przewagję w woj 
nie łodziami podaodnemi". 


Dnia 19 grudnia 1940 r, byl Pan Jednak 
zmuszany do następującego wyznania; 


„Musimy przyznać, że prozi nam po. 
mownie niebczpieczeństwo, które, jak 
sadziliśmy, przed rokiem adalaliśmy 
pokonać“, 

30 marca 1940 r. ośwladczył Pan, Panle 
Churchill: 


„W bryłyjskich i francuskich trans- 
porłach konwojawanych można się czuć 
zupełnie bezpierznie", 

podczas gdy jesztze 21 stycznia 1940 r. wy- 
raził się Pan następująco: 

„Handel wszystkich narodów. któ- 
ruch okręty przytmuła nasza ochronę 
konuwojowa, będzie nietylko utrziymyyje 
GE się przy życiu, ale nawet rozkwi= 

lal", 


oświadczył 
narodowi angiel- 


Jednak Już 18 grudnia 1940 r. musial Pan 
zadać klam samemu sobie, stwierdzając: 


„Straty marynarki handlowej na 
Atlantyku utrzymują sie stale w bar- 
ge opiiatydznia nastrajających gra- 
nicach”, 


à turaz na koniec, niech Pan, Panle 
Churchill, przypomni sobie — przecla to 


tak niedawna teamu — a swych naprawdę 
praraczych słowach z 27 marca 1941 r. Co 
zapowiadał Pan z triumfem swe] publice 
w tym — ach tak pięknym dla Pana dniu? 


„Otrzymałem dziś z Jugosławji dos 
bre wiadomości. Nadszedł obecnie mo- 
menl, że możemy żywić najpiękniejsze 
nadzieje odnośnie do wyników obecnej 
wojny. Koniec ostateczny jest może 
bliższy, niż wszyscy sądzimy“. 


Istotnie, Panie Churchill, miał Pan zno- 
wu słuszność! Ostateczny konlec byl rze- 
czywiście hllższy, niż ta sądził Pan | Pañ- 
scy rzyjaciela. Tylko z tą różnicą, ża zno- 
wu konlac ten był całkiem inny, niż Pan 
przewidywał! Co za pech, Pania Churchill, 
i ca za kompromitacja, do której Pan zre- 
sztą jest już przyzwyczajony! Oczekuję z 
naprężeniom jaką finte znown Pan sobie 
wyszuka i spodziewam się, że ten skromny 
bukiecik Pańskich własnych cytat może 
Panu przyda do tego celu. 

Żegnam Pana słowami. która wypnwie- 
dział Pan własnemi ustami w doiu 22 ety- 
cznia 194] r.: 


„Daleki jestem od malowania różo- 
wemi kolorami teratniejszości i przys 
szlości. Sadze, że nie mamy prawa pa 
sluniwania nie innemi kolorami, jak 
tylko najezarniejszemi, jak długo nasz 
naród. nasze tmnerjum, co wiecej, caly 
świat, mómiacy jezykiem angielskim, 
kroczą ponurą i śmiercionośna drogą. 


Podp. dr Dietrich" 


Układ między Stanami Zjednoczonemi 
i Kanadą. 


(=) Szłakhalm, 26 kwietnia. Porozumie- 
nie zawarte między Rooseveliem a kana- 
dyjskim premierem Kingiem, do którego 
doszło w wyniku pięciogodzinnej konferen- 
cji w Waszyngtonie, doprowadziła, jak do- 
nosi „New Cronicle“, „do 
między Stanami Zjednaczonemi | Kanadą". 

W dziedzinie wojskowej nowy układ 
przewidnie wspólny plan rany, przewi- 
dujący według dnniesjeń prasy londyńskiej 
koszta w wysokości 300 miljonów dalarów. 
Oba kraje mają sie w pierwszym rzędzie 


wzajemnie wspomagać w zakresie surnw- 
ców. Kanada ma dostarczyć Stanom Zjai 
noczonym minjum do okrętów. Oficja] 
ay komunikat wspomina również, że przed 
miatem konferencji były także Inne ważne 
zagadniania. W Londynie słychać, że Ka- 
nada wysunęła wniosek o stacjnnawaniu 
na terytorium kanadyjskiem wojsk Stanów 
Zjednoczonych. celem zastąpienia tych sil 
zbrojnych, które mają być wysłane na 
Atlantyk. 


Katastrolalna eksplozja na wyspach Rzorskich. 


Lizbona, 26 kwietnia. W mleścia Marta 


cywilnych. 
zdarzyła się w uh. środę, 
dynki koszarowe, oraz uszkodziła poważnie 
pewien kościół | różne budowla. 
Według wiadamnści podnnych przez par- 


tugalskie ministerstwo wajny. wypadek 
ten wydarzy! się padezas transportu wiel- 
kiej ilaści prochu dn jednega z magazynów, 
uakutecznionego wedlug planu abrony wy- 
spy. opracawanegn przez władze paringal- 


skie. Komunikat ministerstwa zaznacza, że 
eksplnzja bynajmniej nie uszkodziła osiat- 
nio zbudowanych budowli fortyfikacyjnych 
na wyspie. 

W związkn z nbraną wysp Azorskich po- 
większono ostatnio garnizony na wyspach, 
wysyłając tam dalszy balaljon piechoty 
na pokładzie parowca portugalskiego 
„Mousinho* (RA74 ton). Również transporty 
wojsk dla innych portów portnzalskich na 
Atlantyku dokonywnią sią w dalszym cią- 
gu. z Lizbony wyruszy wkrótce dalszy ha- 
euim piechoty celem obsadzenia Cap 

erde, 


Wodzowie niemieccy. 


Generał feldmarszałek Keitel. 


Chaeiaż genere! Wil- 
helm Keitel nie dowa. 
dzi żadną armią, to 
jednak przyczynia sie 
walnie do zwycięstw 
ndnasznuych przez aT 
mię niemiecką. Jaka 
szef głównej komen 
dy armii. jest goneral 
feldmarszałek  Kejlal 
Jednym z nalbilższych 
wanrólnracowników A. 
dalfa Hitlera O nim 
też wyraził się Hillar 


i, że: 
stnżanych zonerałów. nie wspomniawszy a 
tych, którzy byli w sztabie komendy głów- 


nej najbliższymi moimi wspólpracownika- 
mi: gen. nułkawnika Keitla. jako szefa kn. 
mendy głównej armji. oraz gen. majora 
Jndla. jaka szefa mniego sztahu. Oni to w 
dlugich, pełnych trosk i pracy miesiącach 
mają największy udział wraz ze swoimi 
nficerami w urzeczywisinienin mnich pla- 
nów i myśli Na tem też posiedzeniu 
Reichstagu mianował Hitler gen. nik. Kel- 
tla generał feldmarszałkiem, 

Wiłhelm Keitel urodził się w dniu 
śnia 1882 w Helmsckerade. Niemcy 
pa wojnach z Austrią. Danią 
i Francją do sił i równawagi. Przed Śl laty 
wstąpił oherny gan.-feldmarszalek da woj- 
ska jal 


y woj 


skuje pierwszy stopień w swojej dlugi 
karjerza wojskowej, zostając podporucz, 
kiem. W raku 1908 zostaje Keitel adjutaj 


światowej pozostaje w Relchswehrze, w ro, 
ku zaś 1920—1992 jeat nauczyclalem w szka. 
la kawalerji, w tym też roku nrzeniesiomi 
do 6 pulku artylerji, gdzie jako dowód 

baterji pracuja w Wolienbuitel. Dnia l-go| 
maja 1923 otrzymuje rangę majora, 


wraca dopiero w roku 1927 do aktywnej) 
a. 


mendanta oddzialu w 6 pułkn artylerii w 
Minden w Westfalii, a w dwa lata później 
atrzymujs rangą podpułkownika patem 
znowu w rokn 1929 powraca do minister.| 
stwa wolny, gdzie nabcimnja kierownictwo] 
nad oddziałem organizacyjnym. Z dniem] 
1 października zostaje Keitel pułkowni.| 
kiem, a 1 kwietnia 1944 generał-majorem, 
siająe się równocześnie dowódeą piechoty 
w Poczdamie, a 1 października 1934 r. dos 
wódcą piechoty w Bramie. Po dwukrotnyd 
nawrotach do rmninisterstwa wojny powó-| 
lują Keitla poraz trzeci do ministerstwa 
a po powołaniu generala von Reichenau w 
dniu 1 października 1935 r. na dowodzącegy 
generala siódmym korpusem armji, zosta. 
je Keitel szefem urzędu Wermacht w ml. 
niaterstwia wojny, Pozostając na tem sta. 
nowisku otrzymuje on z dniem 1 styczniaj 
1936 r. rangą generała-porucznika, pierw: 
szega Bierpnia 1987 zaś zostaje generalem 
artylarji. N p 

Gdy 4 lutego 1934 r. obja? Adolf Hitler 
dowództwo na całą armią niemiecką, pe 
wierzył Ksitlaw! szafostwa główne] kaman. 
dy. Jako taki podlega on bezpośrednim His 
tlerowi. Tegoż roku 1 listopada 1988 otrzy: 
muje range generala-pułkawnika. Od lej 
chwili datuje się jeszcza ściślajsza współ. 
praca generała z Adolfem Hitlsrem, które 
mu towarzyszy przy wszelkich spotka. 
niach z europejskimi meżami stanu. Rów. 
nież podczes wszelkich uroczystych okazyj 
lost on stale przy hoku swego wodza: W 
lesia w Caomplagna odczytal gen. teldmar: 
mak Kaitel wstępne warunki zawleszonla 

rani, 

General Keitel należy do tych oficerów) 
których całe życie poświęcone jest wyko 
nywania swoich obowinzków i które świad 
czy o hezlnteresownej ułużkle i wykazanej 
wielokrotnie odwadze, Nie też dziwnego. że 
takie postacie wznoszą sie stopień po ston: 
niu do najwyższych szczytów karjery woj. 
skowej. 


Mowa inauguracyjna premjera 


Bardossy. 
26 kwiat mjas B y wy 
rtak ową mową Inauguracyjną A 


wstępie premjee podkreślili a wananiem akcj 
bonwadów wowierekich na okupowanych terenud 
poludałowych. Zkaloł 
ktajy zamierza an 
przadniku tr. Pawia Tejsky | który bq 
śl ramiizować przy wepólprucy tyob 6a 
mych pręcówalków } tych ommych stronnictw. 
Zkoleji premjer Durdossy poruozy! zngadnienii 


wesuętrzno-polilyozae, a aualopnio przeszedl da po 


ra jamności, 
aukceay polączonym allom zeszy Niemleckej 
Wloch. „Caly naród joel w tega powodu wdaięcza 
Hitlerowi | Muasoliniemu, Zlożylų wal dowody, 
z dyczllwością udnnszą ale do losów narodu w 
glerakiego Naezn polilykn nia mnte być inną, ja 
tylka polityką niewzrustonaj prayjażni da nanyel 
mialkich przyjaciół”, 

Bwzpośredniu po posledzaniu Izby poselekiej, pri 
mjer | minister éprew zagranicznych Bandocay w 
gloait identyczną mowa inauzuracyJną przea Izb 
Wytezą. 


Japońsko-rosyjski pakt ratyfikowany 


Tokio, 26 kwietnia. Według kamunikat 
urzędowego, |apońsko.rosyjski pakt nau 
tralności pa zatwłerdzeniu przez tajną ra 
de państwową zastał ralvfikowany prz 
sarza | wchodzi w piątek w życie, 


Znaczenie paktu sowiecko- 
japońskiego. 


Budapeszt, 26 kwietnia. Ambasador ja 
poński w Berlinie, Oszima, udzielił korel 
spondentowi herlińskiemu „Pester Lloydu 
szeregu informacyj na temat anacron 
pakiu nentralnaśc zawartego pomiędzi 
Japonią i Związkiem Sowielów. $ 

Polityka zagraniezua Japonii, zgodnie | 
gloszonemi elinle przez nia zasadami 
zdąża do zbudowania na rozszerzonym obj 
azarze Dalekiaga Wschodn nowego norze: 
ku. Na północy, dzięki ukladowi z Moskwą) 
sytuacja jest zupełnie wyjaśniona, wakul 
tek czegn zadania Japonii doznaly znacż 
nego ułatwienia. 


Reorganizacja kemisji dunajowej. 


Bukareszt, 26 kwietnia Placówka urzędt 
wa międzynarodowej komisji dunajowe 
mrzałożyła awoią sledzihe z Belgradu d 
miajscowoźe. ddunałskiał Orsawa, nało 
żanej w pobliżu Żelazne| Bramy. 

Przedsiawiciel Jngosławji, jak równie! 
cały jugnsławinński norsonal adminiafri 
cyjny zostali z kamisji usunięci, Pozaton 
zakomanikowano w rumuńskich kałach że 
glugi na Dunaju. że opłaty ra przejan 
Źrłaznej Bramv w mrzvczluści nla bed 
mlacana wa irarkach szwajrarskich, ale "| 
markach nlemieekieh Jaka jazyk urzgda! 
wy w administrzeij Żelaznej Bramy uzna 


jery 
bowiązkom duszą i cialem. W roku 1902 zy- * na Język niemieckl. 


Kraków, 26 kwietnia, 

„Pasażarom statków płynących z marza 
Czarnego przea Dardanole na morze Egej- 
Bkie ukazuje się przy dobrej pogodzie na- 
przod wyspa Imhras ję prawej ręce, za nią 
duza Lemnos, a zwykle też w oddali ma- 
Jaczą kontury wigracholka góry Athos, Gó- 
ra wys. 1933 m dominuje swam wyniesie- 
mom nad akolicznemi ziemiami. ferezy 
wsrod bezmiarów jak glgantyczna latarnia 
marska. | tylko marmurowe krzesanice, 
hblyszcząc aślepiającym a nieprzerwanym 
blaskiem w promieniach slorica, zdradzają 
dzieła natury. 

Daiwne twory zostawiłą tu rzeźbiarska 
dinn fal morskich. Silna erozja, charakte- 
rystyczns ostremi przebojami, żlabiła od 
RAB szwególnie w tam miejscu, ziemią 
Aranji. Natrafiwszy na opór ze strony wy- 
braciy, wdarla sie dwoma wyłomami w 
twardy front półwyspu Chalkidike mie- 
dzy rzekami: Wardaram na zachodzie I 
Strumą na wschodzie, Tak wyrosły x pól- 
wyspu 3 mniejsze kiszki o nazwach: Kas- 
sandra, Longos i Hazion Oroa lub Athos, 
Przypominają one da złudzenia 3 palce roz- 
czapierzonej dłoni gigantycznego kościo- 
trupa- 

Na najbardziej wschodnim z tych półwy- 
spów usadowiła się właśnie 


aryglnalna republika mnichów 
nrawosławnych. 


Miniaturowe państewko posiada dlugo 
wszystkiego 50 km. przy przeciętnie 10- 
lometrowej szerokości, Na oałym tym au- 
weran tarania mieśni slę dzik 20 waraw- 
nych klasztorów | 12 ubogich wal, podloga. 
Jecych oczywikcią wladzy administracyjnej 
1 jurysdykcji rządu ataskiego. Ponadto ob- 
azar only usinmy jeat Hoznami pnatelniami. 
w których setki pobożnych mnichów ad- 
rodziła awe życie od kręgn ogólnych 
spraw kamiennemi ścianami i codziennym 
postem z twardem łożem, 

Władza republiki, którą jest zmieni 
oy nią co roku synad prawosławny, mA sie- 
dzihę w stolicy fCarlaes, będącej właściwie 
wiolka wsią zaonatrzona w bardziej solid- 
na hudynki murowane. Tu sbiegają sią 
wszystkie nici wewnętrznych spraw pań- 
stewka, alad też idn dyroktywy da dnehow- 
nyoh I świeckich paddnnych. Zdawaloby 
się, że rządzenie tak malem tarytariom nle 
powinna sprawiać wiekszych trudności. — 

ak jednak nia jast. Ba wnrawdzie nie po- 
trzebnia Athos ministerstwa kalel ani ro- 
hát publieznych twabro prymitywu dróg | 
hraku planów pod tym wzgledem na przy: 
szłość), emarytur ani spraw wojskowych, 
inko, 20 państewka to jest pacytlstycznia 
nastawiona i nie myśli iść nn. w klady ezn- 
purnegn San Marino. a nikt na nie nia 
czyha, Tem niemniej inna zadania stola 
ke każdorazowym madem w hehitach, 

prawy gospodarcza w pierwszym rzędzie, 
Jnkżehy zroszią inaczej. Tu. na skalistym 
i słaba skutkiem tego uradzajnym terenie, 
kwaatja zacnatrzemia w żywność okoła A 
tysięcy ohywatali nahiora szazagńlnych ak 
centów, Ta taż aprawizaeji pańświecn al 
wiala uwagi już choćby i z tego wzgledn, 
że wieksza część Indności, ha okoła 6 ty- 
aięcy stanowia mnisi, Ohowinzkowe dla 
nich praktyki życia religiinego i nrace kla- 
aztarna, zalmają wiola. czaan, nla pazwn- 
Jnią z natury rzeczy na uprawę nielicznych 
nól. W ten apnsóh 


grom pracy aknła wyżywienia ludności 
Athos spada na barki m ańców wal, 


trudniących się nhok ralnietwa głównia ry- 
bołóstwem oraz hodowlą kóz, owiea i wa 
rzywnietwem. Wsie, skladająą klasztorom 
okresowa kontyngenty żywności, wypłuca- 
ję się równocześnie z nrzypadających na 
niq kwiadczań Fiskałnych. 

Ważną kweatją, nrzed którą staje knż- 
dorazowy anynad są, rzecz jasna, Sprawy 
finansowe. 


Wyżywienie zakonnej ludnodcj Athos 
ta problem równiaż | pieniędzy. 


Ludność eywilna może zaspokoić życiowe 


ZAGADKA 


Na przedmieściu nrzepięknego prastare- 
go miasta. stały dwie jednakawa kamie- 
niee, przytulone do siabie, wsnarte grubomi 
murami. zabozpinezone pochylym średnio: 
wiecznym darhem i ozdobione ślieznami 
renesansowami oknami. Siały zapatrzona 
w swoja różnorodne otoczenie i zdawały się 
dumać nad losami wspólnych przeżyć, roz- 
OWE dawna minione lata wspania- 
ej i błyskotliwej przeszłości. 

Na tyłach tych kamienia rozpnśrierały 
się »zernkio ganki, a nad dachami ganków 
na poddaszu znajdowały się dwa znawu 
jednakowa paknje. długie i wąskis, natrzą- 
ca włębakiemi oknami na nienrzehrany lan 
gotyckich wieżye kościałów — i spadziste 
dachy szeroko rozłożonego miasta. 

Wschodnie alañce długo zwykla zagląda 
ło w akna na poddaszu. Odwracaine się 
wreszeia powoli, nświetlała — wspaniałą 
świątynię, promieniami Klizgając sią pa 
miedziauym dachu kościoła, już tylko od- 
blaskiem glaskało ganki i okna pokoi. 

A kiedy noe spłynoła na naypinjące min- 
sto, wtulila sie w zakątki starych murów. 
pelzała wnskiemi uliczkami npadziata 
dachy jaśniały w poświnoie, a na strzeli: 
stych wieżach kościołów, księżye łamał 


„DZIENNIK PORANNY” Nr. %. Niedziela, 27 kwietnia 1941. 


Athos = republika mnichów. 


potrzeby licznych klasztorów tylko w po- 


lowie. Drugą część produktów spożyw- 
czych jakołeż materjały odzieżowe, różne 


ościelne, przybory 
musi importować 


na otrzymanie nowych wśród trudów 00- 
dzienności. Chłop prawosławny nważa za 
swój Święty obowiązek złażenie bodaj vo- 
tum z wosku — to też kaźdn Awiątynia dy- 
anonuja w miarę upływu ezaan wcale zna- 
oznsm bogactwam watywnem z tysiącznyth 
medalików sera srahrnech i złatvch, sznu- 
rów korali, pierścieni i t p. które w wy- 
istkowych wypadkach može być użyta na 
cele klasztorne, Dochody płynące ze wszy- 
satkich ofiar (nia wyłnezniac też w naturze) 
pozwalają rządom atoskim śmiało natreać 
w przyszłość, 
Nie można też zapominać, że. 


1 ludność ciągnie ahtlte korzyści 
z nątników. 


Roamieczność zorganizowania chotby pry- 
mitywnei nbałogi calego ruchu kazala wie- 
śninkam urządziń liczne domy noclegowe, 
gosnady j zajazdy, Są one przystosowane 
wprawdzie głównie do niewymagających 
komfortu natur chłopskich, ale jednak 
przy masowym cherakterza ruchu dają 
woale duże korzyści maieriałne, Pawien 
kinifał zostawiają tu również | turyści. 
przybywający mimo wielkich przeszkód 
eanan ak z aumsiednich głównie 
rajów. 


dna z ostatnich, choć również niemałej 
wagi, jest dla synodu polityka zagraniez- 
HA; obecnych czasach kwnatja ta nio 
przedstawia ani w cześci tych trudności 
co w wiekach poprzednich. kina w ára- 
dmowieczu. W przeszłości kłopoty — tega 
tytuln atały przed madem maleńkiej 


Ri 
publiki dosłownie każdego dnia. 


Wypada w tem miejsen wspomnieć słów 
para o historji klasztarnega kraju. 


Pierwazy klasztor wzniesiona w tych 
stronach Już w IX wieku. 


Puste, niezamienzkała okolice zachęciły 
kilkunastu mnichów narodowości serbskiej 
do osiedlenia sią w warownej dla wszol- 
kiogo bezpieczeństwa siedzibie, Z upływem 
lat coraz większa ich ilość (m. in. z Rosji 
i Grecji) ściągała w te strony i budowała 
nowie twierdze klasztorna wśród yár Atha- 
au. Wielu z nich poświęciła się pracy nau- 
kowej, załąbiająe dziela filozoficzne, hista- 
ryczie i tealogiczne. przeninując wiele z 
ich i Humacząc na obce jazyki. Gromndzo- 
na przez studjuiacych podręczne zbiary 
zp nieraz rzadkich mannskryntów i 
innych dokumentów literackich utworzyły 
zczasem bogate blkijoteki jaztarne, które 
jetrwały wszystkia burze dziejowe i 0- 
kenia stanowią chlubą właścicieli, 


ło maleńkia państwo. 
trzymał Athos przez dlugi akres panowa- 
nla tureckiego na Bałkanach między 1430 
a 1813 rakiem, Historycy tłumaczą tem nie- 
anatykany fakt tem, ża Turcy oszozędzali 
ośrndki kultu chrzekcijańskiego. Nio to 
jednak nie wimnie wagi mprytnemu posu- 
nięciu rządu Athos, który stojąc przed 
skomplikowanym problemem salwowania 
godności | możliwej swobody, poddał pań- 
atwo Turcji prezeg oficjalne poselatwo jesz- 
oza przed upadkiem Konstantynnnoln, a za- 
iem ontateczną klęską chrześcijaństwa na 
Wsehodzle. 


Athoa posiada jeszoze inny dnkumant hi- 
storyczny obok hozeennych kaięgozbiorów. 
Pokazują tam mianowicia dziś joera, Ka 
upływie 9500 lał, widoczny wnoprzek pół 
wysmu ślad kanału nrzekonanogn przez 
Porsów pa tragicznej katasirofia z powo- 
du burzy jaka spotkała ich flotę wojenną 
w roku 493 przed Chr. Kanału tegn nżyli 
Persawie 8 lat później w czasie ponownej 
wyprawy na Helladę. 


Okresy świąt są w Athos nazywane 
„drugą Jerozolimą" 


Przenieśmy się tam na ohwilę, Wieczór 
duż WE gesty woal mroku nakrył Świętą 
Górą (Sweta Gora — jak ją zwa Bulgarzy) 
Z togo Ia cnraz silniej wybijają aie cyklo- 
pia oczka klasztornych okien, Otn jnż mru- 
ga ich kllkanaścia Poni R SREWYCh 
zboczy, przybywają nowe, W dolinach, hon 
aż ku pólnocnamu zachodawi htyaka wie- 
cej. Po wsinch gromady spragnionych re 
liriinej pociechy pątników oczekują nnwe- 
go ńwięla. Liczna świątynia czynią ostat- 
nia przygotowania dla przyiocia wiarnych. 

Ghucha dudnią nasze kroki pa kamen- 
nym korytarzu. Go kllka kroków wąskie 
aklanka di atokatny wldnk na okolicę 
pozornis uśnloną, zadnmaną w ciszy wie 
cznru, Ipateńmy w jednym z klasztorów w 
pouin Kariara, Z lewoj strony rznd drzwi. 

n otwarejn ukaznie sią malntka cela z 2a- 
kratawanem oknem w grubym na moir mu- 
rze, przesycona swnista wnnią iakby pa- 
lancga przod chwila kadzidła, Ubogi tan- 
ozan, st6T kwadratowy 7 krzesłem, wieszak 
z odzieżą i nólka z książkami, to całe uma- 
hlawnnie. W jednym rngu żnrzy ale lnmnke 
przed wiolka. nnałocistą ikoną, w drugim 
mały piec. Właściciela (wzgl. lokatora. ho 
w klasztarze niema prywatne] własności) 
nie zastajemy. Zapewne przy pracy go- 


swaja promienie į nrzeplądał nie w złotych 
kopułach wtenczas widok z nkien na 
poddaszu był alezrównany — jakby nie- 
rzeczy wiuty, 

W jednej z tych wlaśnie kamienie, ob- 
szerne mieszkanie wruz z mansarda wyna- 
inl profesor Wilecki i ząmieszkał w niem 


z rodzina- 
Mieszkanie byla herdza:ladne, wykndne: 
Waski akonale ma 


Lalki nadawal się da 
letnis mieszkania dla najstarszego syna 
irafosara, który knńczył politechnikę i na 
wazacje przyjoźdzał do damu. 

Był więc profesor zadowolony z wyna- 
jetega mieszkania. a więcej jeszcze żona 
jego — pani Wilecka. 

Kiedy wszystko byłn jnż zupełnie urzę- 
dznne, do pokoju na naddaszn wstawiono 
łóżka — starą antyczną szątę, hiurko | pare 
jeszeza sprzętów, — w mieszkaniu profe- 
Bara pajawił sie dziwny gość. pragnąc zo- 
baczyć sle z panią. 

Bani Wilecka kazała poprosić — i do 
pakoju wszedł młody — blady, wysmukły 
młodzieniec, który wyda! jej się tak amut- 
ny, że wtedy nawet, kiedy aie uśmlech- 
nal i zaczął mówić — miała wrażenie, że 
łzy za chwilę odbiorą mu mowe, 

— Jestem. proszę pani, malarzem — rzekł 
przybyły, tak bardzo pragnąłbym mieszkać 
u pńństwa, w pakoju na poddaszu — wy- 
krztusil z trudem. — Czy nie byłąby pani 
skłonną wynniąć gof — pytał, patrząc na 
nią wyczekująco. 


ld 


| 
| 


«podarakie, moża w kuchni, skąd nłyng ne- 
onea zapachy amażonoj ryby (szknda, że na 
nllwie) i ciast. Świeta i dni adpuatawe to 
nkazja do lepszegn pożywienia aie „mona: 
shów", pokutujacych, przynajmniej wading 
wlaanych zapowiedzi, przez only rok za 
wlasne i świata grzechy. 

Leez jng ruch zaczyna sią na koryta- 


rzach. Słychnó glosy żwawe, rozkazy, tu- 
pot setok stóp, 


Mnisi udata się na ostatnie 
modlitwy dnia, 


po których zasiadą do wioczerzy. Zwolna 
ruch przemija i znown ciaza bierze w awe 
posiadania klasztor i cala okolicę. Jutro 
wiargnia tu życia getak istot i naprlni roz. 
kwarem warowny azy] ring hożych, 

+ łu l r o, — Dzisiejszy jodnnk dzień 
repahii Athos kona pad kloszem nocy w 
anakojn. I tej kontomplacji, klóra woszła 
już tutaj do rytuału codzienności, 

Zdziaław Wójcik. 
p i i. 
Nutzelny pudakton, „wyold Hsiache e tudnkin 
odpowi Kruno Hamann  Roukajn: Rattowii 
Emumstr 18, tel 5212 — Administracja! Erne 

ahlaw Sosnowiiz, Hauptetrusne la, lal M2284 
Oddziały: 


Honqaim, Kattowiizoryt 16 Domhrowa 
athan 2 Żawierale Adolf Hitlorsirnase A 


— Nio mialabym nie przeciwko temu. ale 

pokój przeznaczyliśmy dła syna, kióry ma 

przyjechać na wakacje, więc będzie nam 
potrzebny — odpowiodziała, 

— Szkoda, wielka szkoda! — rzekł jakimś 

beznadziejnym głosem, — Czy nie kyłnby 

pani tak dobra pokazać mi go chociaż! — 
zapytgł. 

Owszem, ia mogę zrabić — rzekła pani 
ką — może ga pan zobaczyć każdaj 
naturalnie — i uśmiechając się, 
aby z malarzem udać się na pod- 


Arze 
Uirzawszy nmeblowanv pokój. który wy- 


glądał miło į przytulnie — mladzieniee 
nśmiechnał się i tak jakoń dziwnle rozja- 
śniała jega twarz. że nani Wilecka ze zdu- 
mieniem natrzyła ną niego. Zdawało się, że 
jakaś radnśe splyneła na calą jego poslać. 
Obchadził wszystkie kąty — zagladal do 
nkna, dotykał reką koian | nrzehiogał nie- 
zliezaną ilońć razy parklotową dcbową pa- 
nadzkę. Wyglądało to fak, jakhy nrzy- 
szedł do dawnego swojego mieszkania, 
a teraz pragnie tylko przypomnieć sobie, 
my wszystko jest na ewojem miejscu. 
Pani Wiłecka widzar to, myślała nad 
czemś dlugo, coś anbie przypominała — 
wreszela rzekla: 
szę pana — przecież w tej drugiej 
kamienley jest zupełnie tnki sam pokój 
jeszcza nie wynajęty, możn pan dostać ga 
każdej chwili — łóżka ma pan pewnia na- 
obne, może i szafe taką — jnk slą tnmlen 
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Wkiikuwierszach. 


„Wyehodzące w Mareglji plemo „Jour Echo da Pa- 
ria" pod Ulsrownietwam Farnanda Lawrenta, zoata- 
lo osiatnio przez wladze zawieszona na oztary dni, 
Za mieobeerwowanie inatruieyi francuskiego rządu | 


Bezrobocie wa Francji epadła według atlejainyeh 
obliozeń w plęciu ostatnich miesiącach o 525.000 
-> 
X 

Wskutek zatopienia okrętu zaginął większy transe- 
port przeznaczony dla ambasady amerykańskiej w 
Londynie. W transporcie tym znajdowały wią row- 
uleż dwa kufry dla altache wojekowego. Od począt 


ku wojny zsglnęlo na Atlantyku ogółem 65 wala 
dypiomntycznych. 
* 


Londyńska służba informacyjna komunikuje, ża 
londyńska pomocniaza straż pożarna posaukuja 1300 
kobiej w wisku od 20 do 50 lat 


* 


Jak donoszą dzienalki w Bozdadzie, wladza bryś 
lyjskie zwrócily ale z iądaniem w eprawia udziela" 
pla zezwolenia na wysadzenie w Basra kontyngen= 
tu wojsk brytylakich. 


Przed londyńskim eqdem karnym „Old Bailey" od- 
pawiadalo 28 pianierów mnglelekich. Jak domnal 
„Daily Sketch” żalnierty tych namówili da plądro= 
wań icb sierżanci. Wazyscy 28 aakarionyoh natali 
anj na kary klikumiesieoznego więałania, 


* 


Angielski mluteter pracy Bavin sakomunikowah 
de w okrsaie od 8 lulego do B marca llozha bezró+ 
batnych spadła o 128.000 osób. Sian hearobocla w 
Anzlii jest mima ta nada) poważny 1 liczy pól mi- | 
ijona bezrobotnych. 


W nb. czwartek ojrzymali wszyscy tydz) bulgar 
sey epscjalne wykany omohisie, eo mal w swiątku 
1 uatawa o ochronla narodu wymagająocgo, aby do 
końca lulego wysłarali się żydź| w awoich gmiuach 
o takjsć wykazy. 


Jak komunikuje brytyjskie mintstoratwa kolonij, 

król wyramil wą zgodę us wianownnie gonoruiA 

Goria gi rem i głównodowodzącym  Gibi 

taru, Gen. Gor byl. ink wiadomo, glńwnodawad 

cym ah brytyjskich podezns wojny we Francji. 
* 

Talnity miomiscay. ktòray opndll na morze Egoje 
ekle wekutek zopaucia ala maszyny uallowali ralo- 
wać alg przy pomocy spadochronów, (irsody ryhady 
powpleszyji iolwierzom x pomacą. Kiedy Jadek Gra- 
oy wypłyngli ox morza, żolniorza brytyjacy poczęli 
iah ootraeliwać, uniemożliwiając wyrałówania lo 
Iników. 


SĘ ea 
ciekawostki, 


Z dziejów naparstka. 


Tak powszechnie nżywany obeonie na- 
parstek został wynaleziony przypadkowo 
w roku 1084 przez amsterdamskiego złotni= 
ka Mikołaja Betschotena. Pewnego dnia 


przyszywał on złotę klamrę do DARA PE 
ga za swych klientów. a nonioważ ka! 


leczył 
sobie przytem, końce palców, wpadł na po- 
mysl opatrzenia środkowego palea kaptur" 
kiem metalowym, Wówczas napewno nia 
przyyuszczeł, że jego pomysł znajdzie na- 
śladoweów. On sam wyrahiał jedymie re- 
cznie kute uapararki ze szlachetnych me- 
tali. ozdabiał je drogiemi kamieniami | da- 
robił ala woala pokaźnego majątku. Piorw- 
szy zrobiony przez niego naparstek znajdue 
Ja sią w Królewakiem Muzeum w Amster- 
damie. F 


W francuskiem mieście AT sław= 
nem z hadowli nader smacznej fasoli aka- 
nartowanej nawet poza granica państwa, 
ndbywa się każdego roku malownicza 
świeto ludowe t. zw. „święto fasoli", pod- 
czas którego przechodzi ulicami korowód 
groteskowych, olbrzymich masek. 
* | 

Uniwersytet kaliłornijski promjuja dok- 
torów. nie jak to odbywa się na innych 
wazechniench, w nall uniwersyteckiej, len 
na wolnem powietrzu przy t. zw, „bów 
(muszli) w parku, dzięki czemu uroczysta 
mu aktowi przypatrywać się mogą liczna 
rzesze publiczności. 


pakoj umebluje, będą tak podobna do sie 
ie, ze nikt nie rozróżni. 
— Niestety — nie mam łóżka ani azafy, 
tylko sztalugi — zreszłą — ten pokój har- 
dza mi się podoba — bardzo. Raz leszcza 
powiódł oczyma po jasnych ścianach, sklo- 
nił się pani Wilecki: i 
— Dziękuję pani 
kój nio jest do wynającia — wywzodł, 
Długo potem nle mogła pani Wilęerka 
zapomnieć omzu amutnego malarza. My 
ślała o nim ciągle a dziwne any zacznły 
uiepokoić ją pn nocach. Zdawaio dej Riq, 
ża widzi go ubranego w Śrędmawierzny 
strój ucznia mnlarskiego — jak biagnia pa 
schodach na poddasze, dźwignjąc dużą 
rzeźbioną szkalułę. Krótkie, szarakia spa- 
denki, atlasowa kurtka z bnfiastemi reka- 
wami i iłngie pnńczoshy skladnły sie na 
ten fantastyczny uhiór a heret z pirkinm. 
i sniczaste obnwle dopełniały całości. 
Barwność t bogaciwn strojn wskązywaly 


widneznir na wysnkle pochodzenia mto- 
dzieńca. Miala wrażenie że biegnąc, szuka 
dej nezyma. 


Wśród sennych majaków widziała ga 
także: jak dźwipając nieodłączną szkainł- 
kę. drugą reką podtrzymuje atarego eiwa- 
an ozlnwieka. ubranego w czarny płaszcz i 
heret aksamitny. ZslępowAli za achadów, 
kierując się w airone mieszkanie prafean- 
ra. Tak jej sle zdnwało. 

Alha znawu. jak przoz stare, wąskie, za- 
budowane gotyckiami domami, uliczki ja- 


Co dzień niesie? 


Nowe numery a orjentacja 
w mieście. 


(f) Jak luż donaslllómy w swoim czasie, 
wazystkia domy mieszkalne na terenie mla- 
sta Sosnawitz zostały zaopatrzone w nowa 
numery. 

W związku z tem należy zwrócić uwagę, 
ża na wielu ulicach skutkiem ich przemia- 
nowania i połączenia dwóch w jedną ca- 
lość jak np. Breslauerstrasse, orjentacja 
uległa zasadniczej zmianie, a domy otrzy- 
maly numery zupelnie inne, niż miały do- 
tychczas. 

Wzywamy wszystkich mieszkańców na- 
szego miasta do zapoznania się i nerona 
nowej numeracji, a to przedewszys 
w celu ułatwienia pracy APELE 
poczty i innych instytucyj. MAE sta- 
te numery narazie pozostały jedynie prze- 
kreślome czerwoną farbą, niemniej jednak 
po uplywie pewnego czasu zostaną zdjęte. 
O ile wysyłając przesyłke pocztową lub u- 
dzielając osobom urzędowym, czy prywat- 
mym adresu domu mieszkalnego podajemy 
iego nmer, należy hezwzględnia zaznaczyć 
ży mowa o numerze dotychczasowym, czy 
też numerze nowym. W każdym jednak ra- 
zie od chwili wprowadzenia obowiązuje 
nowa numeracja, a jedynie dla ułatwienia 
można zaznaczyć i podać numerację starą. 
dając jednak przy niej odnośną wzmiankę. 


Manja ogonków znów odżyła. 


(f) Równacześnie z nadejściem 
mzych dni, w spaleczoństwia 
klem adżyła znów manja wystawAnia w 
agonkach przed sklepami spożywczemi. 

Ciekawy ten objaw daje się eaobserwo- 
waó, ilekroć nadchodzi Świeży transport 
artykułów żywnościowych i mimo, iż nie 
dest on jeszcze ERP i sklep roz- 
porządza  dostateczn jego ilością, dla 
swych klientów, to fakt taki gromadzi zaw- 
sze niecierpliwych kupujących, którzy 
slwarznią zatory tak na ulicach, jak i 
w, sklepach, zmuszając niejednokrotnie 
władzą policyjne do interwencji. Otóż nale. 
ży wyjaśnić, że kupcy otrzymują taką ilość 
towaru, na ile klienci złożyłi u nich knpo- 
nów zamówień tak zw. „Bestellscheinów*, 
nie może więc niczego dla nikogo zabrak- 
nać., Tworzenie ogonków jest tylko cho- 
robliwą, a co gorsza, znraźliwą smania: wy- 
mikla skutkiem „pantollowej* uey 

szych gospodyń, Najlepszy sea lowód, 
kob po zlikwidowaniu takiego „ogonka“ to- 
war wciąż jeszcze pozostaje w sklepie, cze- 
kając na kupujących. Niema abaolutnie 

Żadnego wytłumaczenia na takie poste 
wanie j w związku z tem, winno ono niec 
radykalnej zmia. Sprawa zaopatrzenia 
ludności w artykuły żywnościowe zastała 
tak zorganizowana przez władze, że niema 
avi obecnie ani na przyszłość żadnych 
obaw, aby mogło mie wystarczyć dla 
wszystkich obywateli. 


Niedociągnięcia w kontumacji psów. 
(f) Wiele osób żin sable interpratu]e za- 


rządzanie o kontumacji psów, lząc, ża 
mujs ona pl ktńrym 
modlegają zwierzęta przebywające poza 


DAEAkam danej realności mieszkalnej. 


_Tymezasem wspomniane zarządzenie roz- 
ciąga się również na psy przebywające na 
terenie danej ronlności, szczególnie na psy 
zagrażające bezpieczeństwu publicznemu. 
I tak o ile na terenie danej poseji znajdują 
się złe pay, wejście winno być zaopatrzone 
w specjalną przepisową tabliczkę ostrze- 
fawczą 7 napisem „Złe psy“. Poza tem psy 
takie nie mogą przebywać na wolności — 
nawet w kagańcach, lecz muszą być na 
uwięzi, lub izolowane od otoczenia, szcze- 
zólnie o ile zachodzi obawa, że mogą rzu- 
cić się na obcego i okaleczyć. Za wszystkie 
przykrości, wyrządzone przez psa otoczeniu 
Ekutkiem nieprzestrzegania przepisów kon- 
DEO DAC DZA E aa PERO WW BE psów, odpowiada jego właściciel. 


kiegoś miasta — w dziwacznym arszaku, 
w towarzystwie ubranych jak on, mło- 
dzieńców, niosących pochodnie, tańczy i 
śpiewa wraz z nimi. 

Pani Wileoka pragnęła uciec, ale smut- 
"a oczy malarza szły w Ślad za nią — a 

holesny wyrzut, jaki się w nich malował, 
nie pozwalał jej spać. Budziła się, nie poj- 
mowała co jest snem, eo rzeczywislością i 
asypiała znowu: i znowu widziała go w 
imnem otoczeniu — zawsze jednak w nią 
wpatrzonego, smutnego. Męczyła się nie- 
zmośnie, nie wiedząc właściwie dlaczego. 

ny powtarzały sią uparcie. Obrazy 
mrzesuwaly się kolejno, spajaly ze sohą, 
znikały, zacierały — by znowu ukazać się 
m powrotem. 

Myślała o nim ciągle. Wreszcie dowie- 
działa się, że wynajął pokój o którym mu 
mówiła i zamieszkał na poddaszu. 

Interesując się nadał dziwacznym mala- 
rzem, dowiedziała się także, że widziano 
Eo często — jak nad ranem wychodził 
przez okno swojego pokoju i wspinając się 
po dachu gankawym z narażeniem życia 
— przechodził na drugą stronę wiełkiej 
kamienicy. Oparty a gzyms, długo patrzył 
w okno niezapomnianego mieszkania. 
Czasem. gdy okno bylo otwarte, siedział 
na niem zamyślony. 

Pani Wilecka nie mogła pojąć ez 
wszystkiego. Nie wiedziała, czy, biedak 
vragnął przytulić się w jej domu i ogrzać 
ciepłem rodzinnego życia profesoral Czy 


„DZIENNIK PORANNY“ Ni 


Kącik filatelistyczny. 


Kraków, 26 kwietnia. 
w handlu, zdaieby istmaly 
a jak w diletelisty. 
ce. Pod iym wzgl cóen nawst pewne nit 
domaganie w polskiam prawie kamem, mianowici 
nie przewidwie onn kary, i nie uznaje jako p: 
stępeiwa podrabiania znaczków pocziowych, (karal- 
ze jest natomiast jut samo podralisnie wezelkic. 


znaków wartościowych, a wiec banknotów. stampili 
1 m i. obiegowych macaków pożntowych). Co in- 
mego uatomiseż należy powiedzieó o sgrzedananiu 
łalnywych znaczków, ponieważ jeśli sie ono odby. 
wa ćwindomie, wóworaa należy lakie działanie trakk- 
tows jako mazustwo, m przy nieówiadomej trans- 
akoji za strony sprzedającego nabywca może z ła- 
twością uzyskać od niego na dzodzą sądowej od- 
dzkodawania pieniężna za paniasioną stratą, 

W katalogo Kadlutski czylamy wśród „dnlemięciu 
yrmsykazań dla Filatalisty" (a których pomówimy in- 
aym razem) — lakie bardo trafne zdanie: „Zbadaj 
grawdziwodć Juzych, gdyż. niauczel- 
mi_lu talsytikaty mawat z bla. 
„mami Trudno o leparą zadę dla 
wszyć zbieraczy, a niema ohyba nikogo wśród 
ubieraczy, klóryby ni zapłacił Irycowego, nabrany 
ongiś pres jakiegoś przebieglego domlawog. Jedna 
a najbardziej wartościowych! sery! zuaaków pol- 
sklok, a mianowicie t zw. „Wydania Krakowi 


isluieje w niezliczonej ilości Taleyi 
było długiej pracy badacza, ahy wreazo 
jakie są wylacznie prawdziwe formy przedr: 
filalelistyce istnieją specjaliści, klóry zajmują się 
pewną, niewielką zmogól grupą znaczków, i 84 w 
slanie orzec, ery przedlażony egzemplarz ma wszyst- 
kie cechy prawdziw. Wielu Czytelników zapyty- 


wsio się już © adres znawcy, podajemy więc, że 
auwiorytelem, jeśli chodzi o znec polakie, cieszy 
Kraków Aleja 


się pzotesor Slanialaw Mikslein, 
Mioklemicza 57. W każdej innej grupie znaczków 
a więc ap. elaro-niemieokich, węgierskich, gdsń- 
itd, ilp, pojawiło sią już tyle innych Ial- 
dw, ře każdy kraj posada swego asoknega 
stę lub nawet kilku orzekcjących o praw- 
dziwuści na podatawie posiadanych oryginalów. 
llet jednak pozalem wątpliwości wkrada się w 
setce zbieraoza, klóry zaslanamia się czy ulokować 
pieniądze w przedstawionych ma okazyjnie do oprze. 
daży zusenkach, czy laż sam choe nózbyć się ko- 
lekcji, albo zrezygnawać za zklerenia pewnej gru- 
FY Panstw, czy nawet chce dowiedzioć się jak ulo- 
żyć koszłowny ubiór przechowywany tymczasowa 
wa wkładnikach. W każdej dziedzinie życia gospo- 
darezogo, a wlec i w branży filatelietyeznej rozwi. 
ją s dnia na dzień może sąd wyznaczyć 
weg, któryby na podstawie doświadozenia 
yyadek sporów, lub też ezacowa zbi 
zy przy pozbywaniu ieh bądź ło w drodze dobrowol- 
sej lub — (nie daj Boże) przymusowej aprzedaż; 
Do roku 1939 rzeczoznawcą na oObazera apels 
krakowskiej był dia filatelietyki p. Henryk Kurek, 
(uieemsny teraz z miejsca pobytu), a obecnie usla- 
nowiono biegłym sądowym w tym zakresie p. Wi- 
tolda Horaioa (Kraków, Zwiemynieska 13 m. 2), 
odsnaczonego medalem Wystawy Filatellelyczne] w 
Warszawie w roku 1938. Tago rodzaju zbieracz mo 
ie rzece prosta udzielić bardzo wialu cennych waki 
zówok mniej doświadczonym utrzy- 
jąc stosunki z licznymi specjalnymi znawcemi 
przedłoży im poszczagólne wątpliwe zmaczki do aba- 
dania autentyczności. 


W saga miea tymi wanie są mażówe 
ost. mk w maa. m sim Ta 

= e. sk 
pa 
| wawway: sk aeit + Hi 4 ww 
warm. kacme00 m m M Wa 
a wwa) (w wri eea, pm gór wa 
"| mash semere Baen um saa W OS 
„a ma KW am = wać W Pr 
e AS | Bora mw m 4 mada wra 
pak mieni Bast. 


sskóym abem wania namamam samti i 
Pola o mała wiam, 4 wymi Wawy 
jao x wi swasiaskii <ome doł wów wadia 
majem ma komki moka. kika W o poki 
w" wy. awa waw sk e — 


(b) ZARZĄD MIASTA DOMBROWY 
posadził nowe drzewka (topole) w śród- 
mieścin przy Schlesienstrasse Drzewka 
posadzone zostały pomiędzy rzadkiemi 
uaogół drzewami wzdłuż ciągnącej się kn- 
lonji robotniczej. Z uwagi na bliskość 
„Buty Bankowej" sadzenie drzewek w te. 
okolicy ma dla otoczenia duże znaczenie 
zdrowotne. 

(b) NOWA KOLEJ WĄSKOTOROWA. 

kilku miesięcy prowadzone są prace 
przy budowie kolejki wąskotorowej, bie- 
gnącej z Gołonogu do Rendzina. Kolejka 
kanowi własność prywatną towarzystwa 
kopalni „Flora“ i połączy kopalnie „Wal- 
ter" przy Miihlstrassę w dzini z ko- 
palnią „Mora“ w Golonogu. Tor kolejki 
wąskotorowej przebiega va_dłngim adein- 
kn nad brzegiem Czarnej Przemazy. Po- 
czątknwo projektowana była kolej wąsko- 
torowa, jednak ze wzgledu na nieodpowie- 
dnie warunki terenowe projekt ten mu- 
siał upaść. 

(f) _ PRZEBUDOWA CHODNIKÓW. 
Wydzial drogowy przy zarządzie miejskim 
w Sosnoweu podjął ostatnio prace związa- 
ne z przebudową istniejących już dotych- 
czas chodników w różnych punktach 
sta. Mianowicie chodniki te były tak nie- 
fortunnie ułożone, ża mając np. szerokość 
trzech znormalizowanych płyt betonowych 
nadawały się da właściwego użytku tylka 
w jednej trzeciej części. gdyż dwie trzecie 
zajęte były przez drzewka i przez ni 
brukowane otwory wentylacy 
lęgnacji tych roślin. Takim jaskrawym 
przykładem był chodnik na Schubert- 
glrasse. Obecnie chodniki te przesunięto 


mieszka! może tu kiedyś i zmuszony wy- 
jechać, teraz powrócił a wspomnienie nie- 
przeparią siłą ciązneło go w mury miesz- 
kania na poddaszu? Czegóż jednak nie po- 
wiedział tego! A może — dziwne skojarze- 
nie snów poddawało jej fantastyczną 
myśl, że stary człowiek widziany we śnie— 
może to jakiś pradziad malarza, da które- 
go niegdyś dom ten należał, a stare mury 
mieszkania wchłonęły w siebie dziwną ta- 
jemnicę jego istnienia i działały ma jej 
wrażliwą wyobraźnię w ten sposób, że wy- 
wolywały sny, w których rzeczywistość 
łączyła się z obrazami dawno minionej 
przeszłości 
Ogromny żal objął jej eerce. Przykro 
jej było, że nie wynajęła mu tego upra- 
Knionega pokoju — kiedy nagle dowie- 
działa się strasznej rzecz: 
Mówiono. że malarz ciężko zachorował, 
a odwieziony karetką pogotowia do zakła- 
du dla obłąkanych, walczy ze śmiercią. 
Przebywając często na poddaszu — pani 
Wilecka zauważyła, że w ścianie kało pie- 
ca pojawiła się rysa. Cheąc zbadać przy 
czynę, przesunęła lekko reką pa niej i.. 
stala aię dziwna rzecz. Z pod palców wys! 
nęły sią dzwiczki i ukazała sie w murze 
wnęka. Pusta była( tylko w rogu leżał po- 
żółkły strzepek podartego listu. Można by- 
ła odczytać pare jeszcze słów;widocznie za- 
kończenie: ALL to wszystko, co mi poz 
stało — pieniądze i szkatułkę zostaw dla 
siebie, papiery po przeczytaniu i portrecik 


tak, że w całości nadają się do użytku. 
Obok tego przystąpiono również w niektó- 
HIN punktach miasta do ich poszerzenia 
lub też nowej układki, jak to ma miejsce 
na Jahnstrasse, czyniąc z dotychczaso- 
wych ulice nowoczesne arterje komunika- 


cyjne. Dzięki tym poczynaniom niezabru- | 


kowane i nieumiejętnie założone chodniki 
dla pieszych znikną w bieżącym sezonie 
budowlanym z terenu naszego miasta. 


(h) POJAZDY KONNE I ROWERY W 
DZIEŃ TARGOWY w Bendzjnie pozosta- 
wiane są w różnych punktach miasta, 
przez eo niejednokrotnie dochodzi s do 
zatargu z policją, albo do kradzi: Dla 
pojazdów konnych przybywających IE w 
dzień targowy jak ł nie targowy do mia- 
sta, władze miejskie jnż dawna wyznaczy- 
ly miejsce postoju przy Gambrinusstras- 
se. Tylko tam należy zostawiać pojazd 
oczywiście pod opieką. Zostawianie poj 
dów na czas dłuższy nawet w najmniej 
ruchliwych ulicach, jest rzeczą niedozwo- 
loną i karane będzie surowo przez policję, 
ierabardziej w wypadku, gdy dany pojazd 
pozostawiony będzie bez należytej opieki 
starszych. Dla rowerzystów. urządzona 70- 
stała specjalna przechowalnia tuż obok 
targowiska w Hałach Targowych, gdzie 
za minimaluą opłatą można rowery bez- 
piecznie przechować, Wprowadzenie rowe- 
rów na teren targowy z uwagi na stale 
przepelnienie jest surowo wzbronione. Na- 
leży więc, by wszyscy właściciele tak po- 
iazdów konnych jak i 
nie się do tego zastosowali, 
przeciwnym razie narażą się na przykro- 
Boi. 


adeślij do Stawiszez“! Przedarty papier nie 
pozwalał odczytać, kto był autorem listu. 
Pani Wilecka nic już teraz rozumieć nia 
mogła. 

Dlugi czas wikt o małarzu nie nie mówił, 
a kiedy nareszcie rozeszła się wieść, że 
umar? w szpitalu, pekój wynajęto, nędzne 
jego rzeczy wyrzucono ua strych i nie za- 
przątano sobie wiecej głowy wspomnża 
niem nieszczęsnego. 

był i jak się nazywał. nikt się tem 
nie interesował, mówiono tylko, że dzieci, 
urządzając zabawy na strychn, przewalają 
z kąta w kąt resztki jego mienia. 

Chcąc przekonać się naocznie o prawdzie 
. pani Wilecka wybrała sie 


tych onowieśc: 
na strych. 
Miała nadzieję, że na strychu znajdzie 
może jakieś napiery, które jej powiedzą to, 
czego mikt nie wiedział. 
Odnalazła rzeczy i smutnie zadumała sie 
nad tragicznym końcem młodzieńca. Sie- 
ła, wodząc oczyma po mizernej spu- 
jźnie. kiedy naraz zauważyła wśród sta 
rych ubrań antyczną kosztowna szkatułkę 
is drogich alejnych farb. Skad ją miał 
gło nierozjaśnioną tajemnicą. Była to ta 
sama szkatułka która tyle razy widziała w 
awych męczących snach. 
Papierów nie było żadnych. 
Dlugo siedziała, nie mogąc rozwiązać za 
gadki. a myśli najbardziej fantastyczne i 
senne widziadła snuly się wokół jej zmą 
czonej glowy. 


* zereami. 


(f) POŚCIEL NA BALKONACH. Na bal- 
konach od strony ułicy dało się zaobser- 
wawać przeważnie w domach zamieszka- 
łych przez ludność żydowską wietrzenia 
pościeli i miękkich mebli, czyszczenie dy- 
wamów, kilimów itp, eo na podstawie za- 
rządzenia o porządku domowym jest suro- 
wo zabronione i w żadnym wypadku nie- 
dopuszczalne. Konsekwencje takiego po- 
stępowania są ogloszone i podana do wia- 
dozności publicznej zapomocą specjalnych 

wywieszek we wszystkich domach miesz- 
kalnych, równocześnie z przepisami o pa- 

rządku domowym. Wszyscy lokatorzy ma- 

ją obowiązek zapoznania się z wymienio- | 
nem rozporządzeniem i postępować zgod- 

nie z jego treścią. Wszelkie odchylenia u- 


UNA 

(0 BRAK HAMULCÓW. Pomimo rozpo- 
rządzenia poheyjnego, które nakazuje, aby 
wszystkie pojazdy rowerowe były, oprócz 
hamulców na kolo tylne, zaopatrzone rów- 
mież w hamulce na koło przedmie — spoty- 
ka'się całą masę pojazdów rowerowych, 
które nie są zaopatrzone w przednie ha- 
mulce, a właściciele ich motywują to tem, 
że ea to tak zwame „koła wolne”, czyli że 
hamnlee mieszczą się bezpośrednio w prze- 
kładni, a działają przy obrocie pedałami 
wtył. Otóż po Taz ostatni przypominamy, 
że wszystkie rowery niezależnie od tego, 
jakiego rodzaju mają system hamowania 
tylnego koła, muszą być zaopatrzone w 
hamulce przednie i to pod rygorem jak- 
najdalej posnniętej odpowiedzialności. Z 
chwilą niezastosowania się do wspomnia- 
nego AEC zostaną wyciągnięte kom- 
sekwencje karme. 

(f) OGŁOSZENIA NA PŁOTACH. Po- 
mimo wprowadzenia we wszystkich pumk- 
tach miasta slupów i tablic ogłoszenio- 
wych wciąż daje się zauważyć na płotach 
i murach a drobnemi, e | 
mi ogłoszeniami. Są to przeważnie amonsa 
o wolnych pokojach umeblowamych, czy 
też o sprzeda! najrozmaitszych drobiaz- 
gów. Pa raz ostatni oetrzega się przed po- 
dobnem tapetowaniem ulie miejskich. Wło- 
dze nie poło starają się o nadamie jak nai- 
bardziej estetycznego charakteru miret, 
aby oporni obywatele mieli prace te niwe- 
czyć. W wypadku stwierdzenia podobnych | 
przekroczeń winni będą bezwzględnie nka- 
rami, 
osłona U 


WESOŁY KĄCIK. 
ZBIERACZE DZIEŁ SZTUKI. | 


— Wiesz, Gienin — powiada mąż do ż0% 
ny — kupiłem nowego Rnbemsa. 
Ty to masz do wszystkiego glowa 
Wszak nasz stary Rubema był już bardzo 
ZMBZEZONY... | 
WŁAŚCIWY WYPOCZYNEK. 

Lekarz do szefa biura: — Pam potrzebns 
je absolutnie więcej epokojn. Dobrzehy byw | 
o. gdyby pam przynajmniej ze dwie go+ 
dziny dziennie dłużej siedział w hinrze, | 
a nie w domu... 


PIERWSZORZĘDNY fryzjer z trwalą Lmt 
mie posade od zeraz, Miejscowość obodętoa Ej 
Zeitnagavertrich, Bendzin, Kultowitzerste. 16. 170 


TECHNIK, kawaler, Jat 29, zamożnej rońniny, bexs 
galigowł, pakhi slzamań pazia, Fejłonuwneriniyh, 
Żosnowiiż lunptstr., pod „Przyszłońć”, 


STARSZY Pan poszukoje gospodyni domm. Cel mas 
trymonińiny miewykluczony. -- Oferty; Domhrowa, 
Breslanerstrasse 151 „Zlęcanie”, Tai 


BUTY do konnej jazdy, wielkaść 30 da 41, oman wios 
io meskie posnikiwane. Elekir. Strassenbahn So- 
moawitz. Telefon 616-07. 18a 


SZKOŁA KADJU | SZYCIA Ireny Zaborowakiej, 
Sasnowiec, Breslauerstrasse (Pileudskiego) 18, zau 
lwierdzona przez władze uiemieckie, Zapiny oodzien= 
nie. Oplata miesięczna. Zaki tramwajowe. 188 


UPRASZA nia Jąskawego znałezcę bronzowej muľkě 
oraz palcówki i innych dokumentów osobistych Anu 
taniny Litewka o oddanie, za wynagrodzeniem pod 


adresem: Sośmowitz, Jabnetr. (Aleja) 10, m. 
4,SEIFENKARTEN" zngubicno. Dziurewicz, Sotno« 
witz, Herrengasse 3 185 


POTRZEBNA peni z gruntownym miemieckim dla 
kanwersacji i prowadzenia pocpodarsiwa. Zetunga- 
garirieb, Sosnowilz, Haupletr, 18, pod „Konworya: 
cja". 


POSZUKUJĘ od zorsz dabrej sily do rosyiskieca. 
Zącloszenia: " Administracja „Dziennika Porannego", 
Bendzim, Kattowitzersirasse LA. 18? 


— Czy tajemnica, zawarta w liście, -« ARNE ESET AYN Z TJ POJ E EO SAA E A 
malarza 

— Kim om był właściwie? 

— Od kogo pochodziła drogocenna azkaw 
tułkał 

— Gdzie są papiery? 
Czy na niej ciażył obowiązek zaopie 
kowania się szkatuikął 

Patrzyła na nia. jak urzeczona, Odstawi: 
la ją wreszcie w bezpieczne miejsce i po: 
stanowiła przyjść tu jeszcze, zagtanowia 
się i pomyśleć, co z nią zrobić i jak uchro- 
nić ten śliczny snrzęt od zaiszczeniaa 

Kiedy jednak wybrała się tam po raz 
drugi, znbaczyła z przerażeniem, że dzieci 
otworzyły szkatułkę i wysypały jedyny 
skarb malarza: nawiuteńkie francuskie 
farby w tubkach, których używały przy 
zabawach jako pocisków i zasłaly nimi 
strych, a pendzlami ozdahiały sobie 
odgrywając strasznych wodzów 


Palety nżrwane były jako tarcze, ezta: 
lugi służyły do przywiazywania epeta: 
nych białych jeńeów-niewolników, 


Cudna, rzeżbiona renesansowa szkatułka 
stała opodal. wynelniona po brzegi jakąś 
ciemną, szkarlatną cieczą, którą rozwy- 
drzone dzieciaki malowały sobie twarze i 
włosy, kiedy okropnych wojowników im- 
dyjskich zastępowały murzyńskimi ludo- 


